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nie i ws Nowym Yorku, orem do 
„Komitetu delegacji żydowskich w 
Paryżu, Sprawozdania te stanowiły 
podłoźs do niezliczonych akcji poli- 
tycznych (podań do rządów, inter- 
pelscji w parlamentach, mostingów 
protestujących itd), 


Świeżo opublisowano w Kopen- 
hadze dokument, odałaniający całą 
organizację na wielką, skalę  zakro- 
jonej antipolskiej istrygi „anonimo- 
wego” mocarstwa. Dokumentem tym 
jest sprawozdanie z, działniności 
ajeseahaskipdo Biura : oaoa 
sjonietyczapi" za czas od lntogo „Oprócz politycznych  interwecii 
roku do grudnia 1919 r. ze strony władz GABI) slonietyesayoh 

Biuro zostalo w grudniu 1919 r. | W Londynie, Nowym Jorku i Pary- 
zlikwidowano, gdyż uajwotnicjcze | ŻU, uważało biuro kopenhaskie za 
zadanie w stosuaku do sprawy 
polskiej spełniło, 


Sprawozdanie kopenhaskiego biu- 
ra sjonistycznego stwierdza przede- 
wszystkiem, iż biuro najanergiczniej 
. precowało w sprawie „polskich ty- 

w”, 


W tym celu zbierało „wszelkie 
niezliczone świadectwa oficjaluego 
i nieoficjalnego nnfysomityzmu, taf- 
ne rozporządzenia i cyrkulkrze, tek- 
sty podjadzających przeciw żydom 
odezw, afiszowarych ma ulicach, 
podjudzające przeciw żydom arty- 

uly prasy, oraz tendencyjne polskia 

sprawozdenia i dementi i wszystko 
to ogłaszazo w wydawanym apacjal- 
nis dla propagandy organie, red»go" 
wanym po niemiecku, fraucutku i 
angielsku, którego pierwszy numen 
wyszedl w marcu 19i5 r. Korespon: 
dencje ta była masowo rozszłaaa 
redakcjom dzienników i kierującym 
politykom krajów Ententy. i neutral 
nych peństw. 

Gdy latam! prowadzona cyste- 
matyczna akcja ezczucia na źydów 
— brzmi dalezy dosłowny -tekat 
aprawozdania — wraszcia - doprowa: 
dziła do pogromu lwowskiego, a xa 
tym wielkim pogromem pogała nie. 
uliczona liczba mniejszych i więłę- 
szych pogromów w Królestwie Pal- 
skiam i w Galicj, Biuro kopenka. 
skio rozwinęło | wzimońozę  działal- 
ność, 

Prócz podawanie stałych apra- 


formować stale rządy mocarstw o 
prześladowaniach (7?) ludności ży” 
dowskiej. 

Informowanie to odbywa się za 
pośrednictwem akredytowanych w 
Kopeshądce dyplomatycznych przed. 
stawicieli państw, którzy też wazel- 
kie tego rodzaju wysiłki Biura 
przyjmowali z całą cympatją i jak- 
najwydetniej popierali jago dzialal- 
ność, Za pośrednictwem poselitw 
kopenhaskich wręczono dotyczącym 
rządom broszury Leona Chazeno- 


licji* i Jóxofa Bandowa: „Pogrom 
żydów wa Lwowie”, jako też cały 
szereg innych publikacji, oraz ob- 
szerny mąterjał faktyczny i doku- 
menty, 

„Gdy w listopadzie 1918 r. do 
Polski wyjeżdżała komisja angielsko» 
amerykańska biuro kopenhaskie sko- 
rzystało z tej eposobuości, aby tej 
-komiejj, która jechała właśnie prez 
Kopenhage, udzialić informacji o po- 
łożeniu wdów- w Polace, Gdy w 
grudnia 1918 r. biuro otrzymało wia- 
| domość, iż również rząd francuski 
postanowił wysłać do Polaki komi- 
sję dle zbadania pogromów w Ga- 
licji, również tej komisji przeała- 
ło drogą oficjalną obszerny ma- 
torjał”, 

Przytoczone powyżej ustępy ofi» 
cjalaej publikacji kopenbaskiego bin- 
ra, ną zaiste bardzo cennym doku- 
mentem, którego wiarogodaości nikt 


wskazane także ze owej strony in- 


witcha: „Pagromy żydowskie w Ga 


wozdsń w biuletynie orez wydawa* 
nia kilku numerów spacjsiaych tego 
organu, które podały obfity auten" 
tyczny (71) materjał o pogromach, 
prawie codas ie wysyłano obszer- 

ne telegraficzne oprawozdanie do 
| organizacji sjonietyczaych w Londy- 
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nie może podać w wątpliwość, Ko: 
mentarze są chyba zbyteczne, wszy: 
acy bowiem wiemy, jek należy oce 
nić tę, tak dokładnie w  xacytowe- 
acz oi r zesumo: 

atora robot 
szkodę Polski. ~ 7 n 
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A-a atdala 
por c l 


stronnictwa ludowego aą: podsekre- 
tarz otanu min, spraw zagranicznych 
yje z Warszawy i profesor 
Fo 
Pomorzw; Polskiego stron. ludowego 
— ke. Łosiński i ks. Konitzer; Na- 
rodowego stronnictwa robota, — 
Adam Chądzyński z Warszawy i 
Jan Brejski, podsekretarz stanu x 
Poznania; Zwiąsek Ludowo Naroa 
dowy — ko, Witkowaki R. Dmow- 
ski czy też Kozicki; Polska Partja 
Socjaliztyczna podnbno Kwaniński, 
przewodniczący Związku Robotn, 
rolmech Rzplitej. 

O innych kandydatach czoło» 
wych mic nie wiadomo. Stronnictwo 
Chrześcijańsko Robotoicze zamierza» 
ło podobno wystawić kandydaturę 
gen. Hallera, co jest mało prawdo- 
podobne, czy się stało, bo nie każ. 
dy chce narażać na szwak wybor- 
czy swe nazwisko, tembardziej, gdy 
się ma tak popularne, jak to ma 
miojace w tym wypadku, Pierw- 
szych sześć list utworzyło wspólny 
blok, pozostałe 4 samo» 
dzielnie, 

Dotychczas największe sukcesy, 
sądząc z akcji przedwatępnej, osiąg- 
nęły dwa 
Cbhrześcijsńsko-Ludowe i Narodowe 
Stronnictwo Robotników, Oba te 
stronnictwa stanowia poważną silę. 
Najmnigj znaku życia, przynajmniej 
dotychczas, daje  Chrzościjańskie 
Stronnictwo Robota., które powstało 
drogą rozłamu w NSR, 

Zauważyć należy, że w takim 


krótkim czasie zrócznikowanie : epo- | d 


łeczeństna na Pomorzu nastąpiło 
dość duże. X 
Niewątpliwie  jednek "Pomorze 
godnie będzie reprezentowane w 
Sejmie polskim, do którego po raz 
pierwszy po wiekowej niewoli, 3 
bierać będzie swych przedstawicieli 
w dn. 2 maja, " BR 


Z chrzęścijańskięgo 


ruchu zawodowego. 


Jedyna na ziemiach polskich 
chrześcijańsko-narodowa o i 


rganizacja 
zawodowa „Polskie Zjednoczenie 3 


wodowe robotników 


ogaraki, zaawca szkolnictwa na 


ronnłctwa: Stronnictwo 


wiarę, a bardzo często wrogo prze- 


ciw niej występuje. Jeśli zatem kato- - 


licy nie zrozumieją miebezpieczań?* 
twa socjalistycznego doznalą dość 
rychło wielkiego rozczarowania. 


Inteligencia poleka. podszyta moc- 
no liberalizmem nie poprze, rzecz 
naturalna, organizacji robotniczej 
chrzaścijańsko-narodowej, bo uważa 
ją za klorykalną. Zresztą inteligencja 
nasza coraz więcej zasklepia się w 
sobie, stała się kasta- wiecznio na- 
rzekającą, nad którą życia przecho- 
dzi powoli do porządku dziennego, 
Nad tym stanem należy boleć, ale 
zmiany w najbliższym czasie trudno 
się spodziewać. Może jakieś nadzwy- 
crajae wypadki zbliżą inteligencję 
do robotnika ale wielkiej nadzieji w 
tym kierusku niema, 


Robotnik polski odnosi się do or- 
ganixzacji chrześcijańtkiej z sympatją, 
Czuje jej potrzebę, garnie cię do niej 
zasila jej szeregi ale trudno mu bar: 
dzo ostać się w niej wobec teroru 

olekie Zjed- 
noczenie zawodowe  _ robotników 
chrześcijańskich" miało środki finan- 
sowe by me obszary Polski rzucić 
"setki agitatorów, by utworzyć dzie- 
słątki sekretarjatów by rozwinąć 
swoją prasę — w takim razie dzi- 
siejsze potęga socjalistów  bordxo 
rychło skończyłaby cię boxpowrotaie. 
Niestety organizacja chrześcijażska 
mię może rozwinąć naraz wielkiego 
aparatu sgitacyjnego. Wprawdzie jat 
"dztś pracuje nad jej rozwojem kilku- 
słesięciu wyszkolonych ludzi, wpraw- 
dzie ma już zaczątki własnej pray, 
ale wobec zapotrzebowania jest to 
tylko drobny początek. 


„Ze „Zjednoczenie” działa, rozwi- 

a się i w wielu wypadkach ma w 
stjach robotniczych głos rozstrzy” 
gaiący, to zawdzięczać trzeba nies- 
pene wytrwałości i or jego 
lerowników oraz życzliwości nislicz- 
nych zresztą osób x pośród inteli- 
gencji. Jeśli jednak ma mieć stale 
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Powinien być wyznaczony procent 


zarobku, którego nikomu przekro- 


czyć nio wolno; 2) kara powiana do” z 


«sięgać zarówno sprzedawców, jak 


pośredników i producentów, o ile nie t 
potrafią udowodnić, że nia przewyż> | 
ezyli maksimum dozwolonego sysku. > 
W pierwszym rzędzie powinny te | 
kary dosięgnąć tych ludzi, którav, 
nie będąc fachowymi kupcami, imają 
mię handlu dzić pertumerją, jutro 
skórami, pojutrze kokaina, byleby na 
czemá zarobić. Kazdy kupiec por 
winien odowodałć, ża beadel danym 
towarem jost jego specjalnością, e nie 
pszygodoym aposobem zarobkowania, 
A co mamy powiedzieć o zabro” 
nieniu dowozu do Warszawy arty- 
kulów pierwszej potrzeby? Czy mo- 
że istnieć gdzie większy absurd, 
większy nonsens i. dyletąntyzw, 
albo zła wola? 
Jskie są skutki tego zakazu? 
Dwa są skutki: 1) szalona drożyzna 
tych artykułów spożywczych ae roeg A 
mie dochody z tychże artykulów d 
wszystkich, kto się ich przed sprze- 
dażą dotyka — boć nikomu nie jest 
talnem, że nie wolno przywieźć do 
Warszawy 5 funtów masła, 10 fun: 
tów mąki lub słoniny, ala.. większe 
ilości tych artykułów opłaci się przy- 
wieźć — i żadau zabronienia temu 
nie przeszkodzą, 
Poco więc tem zakaz? Poco ta 
atrag i te rewizje na kolejach? Poco 
to drażnienie ludności, której nię 
wolno przywieźć dla ciebie osołki 
masis, bochenka chleba, a która: wi- 
dzi wystawy sklepowe zapchane 
wprost czekoladą, daktylami, figsmi 
i innemi frykasami, dostępnemi tylko 


' dia prawdziwych „burżajów”? 


Jsezcze parę drobniejszych obre- 
zków z obecnych porządków: i 

Cukru brak — otrzymujemy co- 
dzieanie tylko po 1 lucie cukru, ale 
cukierków i karmelków wszędzie — 
ile chcąc — po czturdzieści mare” 
czek funt. Są krajowe, są zagrani- 
czas cukry — ale cukru sprowadzać 
aiewolnol Kto dziś {est w stanie 
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Krakowie  cląskie 
zadaźló: Polga. li 


głos decydujący, musi doznać wszech- 
stronnego poparcia ze strony csłego 
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anie wegony pod cukry, czekoladę, 
fgi i daktyle, skoro ich brak pod 
węgiel i ziemniaki? 
Czy pomyślał Wydział Zaopatry- 
wania o mące pszennej na babki i 
świąteczne, skoro na mace 
mąka już fest? 

Urząd walki u lichwą ogłosił arbi 
et orbi, te.. utopił za karę szczu- 
paka w rzece: Mięso wołowe, które 
w detalu kosztowało do 20 mk, za 
funt, pozwala urząd sprzedawsć nie 
drożej, niż,. 21 mk, za funt; cielęci- 
na bez interwencji urzędu kosztaje 
16 mk. funt, obecnie nie możs ko- 
sutować drożej, niż 17 mk, — itd, w 
tym samym duchu. 

Czy rzeźaik doda 25 proc, czy 
50 proc. kości do wag! — o tem ko- 
monikat nie wspomina — bo i poco? 

I znowu ten rospaczny dylemat: 
Zła wola, czy dyletantyrm? 


Stanowisko N. Z, L. 


W „Głosie Narodu” ukazały się 
dwa wyjaśnienia, posła E, Dubano- 
wicza. P. Dubanowicz jest lendsram 
grupy Narodowego Zjednoczenia Lu- 
dowego która wy'oniłe z siebie rząd 
i stanowiskiem swojem w :sprawach 
polityki wschodalej wytworzyła obec: 
mą sytuacje. 

W kwestji bialoruskiej p. Doba- 
nowicz mówi: 

„Koncepcja państwa binłoruzkie- 
go została definitywnie zlikwidowaną 
przez umowę kompromisową zawartą 
przez rząd polski zs stronnictwami 
białoruskiemi, Białorusini otrzymają 
prawa kulturalne w obrębie samo- 
rządu t, zn, że w orgselzacjach gmin- 
nycb, powłatowych i wojewódzkich 
będzie mogło być uwzględniona szkol- 
mictwo białoruskie oraz sprawy wyz- 
meniowo, fakoteż Białorusini sapomo- 
cą zebrań wojewódzkich i powiato- 
wych będą mogli zajmować cię spra- 
wami auwojej kultury gospodarczej. 

Ma to być więc zupełna iskor- 
poracja tych obszarów z tem, że w 
przyszłości mają być uwzględnłone 
prawa mniejszości narodowych w o" 
brębie organizacji samorządowych. 

O kwestji ukraińskiej czytamy w 
wyjaśnieniu NZL. „nie zachowuje w 
sprawie ukraińskiej etanowiska ne- 
gstywnego, gdyż takie stanowisko 
niczego nie  rozwiąxuje. Spra- 
wa ukrsińska została postawiona na 
porządku dziennym tylko dlatego, 
aby mie komplikować sprawy Galicji 
Wschodniej, 

Narod, Zied. ludowe zgodziło się 
na uznanie ogólnej zasady, że Ukra- 
inie poza Zbruczem przysługuje pra- 
wo dobijania się (7) `o niepodległość 
państwową oraz na określenie za- 
chodniej granicy przyszłego tworu 
ukrałńskiego, zaś od Rosji i od tego 
czy ta Ukraina znajdzie w sobie wa- 
ruaki utrzymania się i czy się utrzy- 
zm będą zależały jej granice wschod 


e, 

O sprawę Ukrainy byłoby szaleń: 
stwem rozbijać układy z Rosją i od 
uznania Ukrainy przez Rosję uzeależ- 
niać pokój, 

Jast wogóle wątpliwe, czy Ukrai- 
na zdoła się utrzymać poza jakiś 
okres przejściowy, na który zrenztą 
także xe strony rosyjskiej została m“ 
tworzona Wkraina sowiecka, 

Zarządzenia poczynione na po 


- ładn, wschodsie wypływają czysto ze 


względów wojskowych i nie przesą- 
dzają w niczom prawy prz oezłej 
Ukrainy". 
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Górnoślązacy! Nienawiść pruska do was jest wielka! 


o w 


'KURJER ZAGŁĘBIA 


1 Górnego Sląska. 


Komisja Sledcza Ententy dla 6. Sląska. 


(Gen. Nollet — kierownikiem. — Badanie niemieckich zaża- 
leń. — Zwiększenie wojsk o kupacyjnych o 25 proc. 


KATOWICE. (tel. wł.). We- 


; dług depeszy „Wiadomości Ba- 
; zylejskich” z Berlina, na skutek 
í skarg niemieckich (/) w związku 


z wypadkami na G. Sląsku bę- 
dzie wysłana specjalna Komisja 
na G. Sląsk pod kierownictwem 
gen. Nollet, 


„Temps“ donosi: Rada So- 
jusznicza postanowiła załogi 
wojsk, okupacyjnych na tere- 
nach plebiscytowych wzmoc- 
nić o 25 procent w stosunku 
do „dotychczasowej ilości. 


Wolność i równouprawnienie pod rządami 
komisji koalicyjnej w Olsztynie. 


Rodacy nasi ma Warmii i Ma* 
zowszu skarani byli na życia mę: 
czeńskie pod rządami pruzkiemi od 
czasów, gdy przewidywano plebiscyt 
w tal dzielnicy, Jak więźniowie na 
dzień wolności, tak czekali Warmia= 
cy i Mazurzy polacy na przybycie 
komisji koalicyjnej. Ku aloj zwra- 
caly aię wszystkie nadzieje prześla” 
dowsne| polskiej ludności.  Narasz- 
m przybyła też komisja koalicyina 
ecz 
czonego ludu polskiego. Nic się nie 
zmieniło, Gad krzyżacki panoszy się 
jak dawniej. Wszyscy dręczyciele 
ludu polskiego pozostali na swołch 
poszdach, Cały pruski aparat urzęd 
niczy, poparty przez pruskich żołda- 
ków Sicherheitowehry pracuje jak da- 
wniej. Lud polski jast bez cbrony. 
Posypuły się więc liczne zażalenia 
ludu naszego do komisji koalicyjnej, 
lecz wszystkie bez skutku. Komisja 
koalicyjna /porostała glłuchą na 
wszystko,  Nawot tak skromne $4- 
danie, jak rozbrojenia pruskich  żoł- 
daków Sichzrheitawshry i zastąpienie 
ich przez straż poleko-niemiecką i u- 


stanowienie polskich delegatów przy. 
dandratarach pruskich, co nawst uczy- 


nila komisja kwidzyńske, nie znala* 


zły posłachu u komiaji olsztyńskiej. 
Tak więc egenci niemieccy i ciemne 


żywioły motłochu, < podszczuwane 
przez ohbydaą i oszczerczą agitację 
niemiecką, terroryzują w niesłychany 
sposób nadal lud polski. 
stosunki, wołające czasem już o po- 
metę do niaba, Dowodem były zaj- 
ścia w miasteczku Biskupcu na War" 
mji w dalia 13 kwietnia, W „Dworze 
Biskupskim*, hotelu będącym w pol- 
kich rękach, miało się odbyć przed- 
stawienie polskiego teatru, który 
ośmielozy gwarancją komisji - koali- 
cyjnej, zjechał na Warmję i tam daje 
przedstawienia. Obecny był takte 
major francuski p, Hughes, kontrolu- 
jący landraturę biskupską i dwóch 
francuskich żołnierzy. „Gazetą Ol- 
cztyńcka” opisuje krwawe zejścia w 
Biskupcu, jak następuje: x 

Artyści — bohaterzy, ĉo nie ulę- 
kli się dzikich wymysłów i pogróżek 


— Skądże cni tutaj, w moim województwie? 
— Niewiem, panie senatorze, 


arodze zawiodła nadrteje drę- 


Nestały 


zgromadzonego na rynku tłumu, Skła- 
dal się on prawie wyłącznie = męż- 
czyzn, Cięściowo w umiformach woj- 
kowych, urbrojoaych w dragi, kije, 
noto itd. Rozlegały się wciąż krzy- 
ki I wymysły w rodzaju „Weg vare 
dammte Polakea” (po niemiecku Po 
lak jest Pole, słowo Polske zaś uwm 
żane jest na Mazurach, jako ciężka 
obelgs) „Horaus mit Warschausr 
Agentsa*, aa co stojący tamże poli 
„ełanci pie resgowali, cwszem uśmie 
-chali się ironiczałe, 

Przed roOrptczęciem przedstawie” 
nia, przed D: Pol . na rynku zebrał 
się tłam około 3000 lodzi, wznosząc 
nieprzyjazne dla Polski okrzyki, w 
*"dzli rozlagały się wojakowe nygnały 
na trąbce. Na zapytanie jednego z 
członków Komitetu Mazucskłego, co 
znaczą te sygoały, obecny tamże poe 
licjant odperł, że w ten spozób zwo- 
luja się Einwchnerwsbr celsm ewon"? 
tualsej obrony artąstów. 

_. Przedstawienie rozpoczęło się 
przemową ks, Ludwiczaka, objeśnia» 


chonn. Pezemowa nia poruszała £s- 
'ânych abcolutaie tematów politycz” 
nych. Gdy się zaczęła część koa 
certowe, zabrzmiały znowu wrogie 
okrzyki (Horaua mit vorfluchten Po- 
laken). Było to hasłem do rospo- 
częcią tumuldu, zorganizowany tlum 
wtargnął na scenę, że schodów pchać 
się zaczęły do sali „masy -Niemców 
uzbrojonych w kije, noże, rewolwery 
i granaty ręczee. | 

5 Celem wstrzymenia wciąż napły- 
wającego motłochu, stanął we 
drzwiach, obecny na przedatawieniu 
kapitan francuski Hughes z dwoma 
żolnierzami frencuskismi w unifor 
mach. 

Wstzymywał on tłum w ten spo- 
sób przez pół godziny, w końcu na- 
pastnicy postawili ultimatum, że o ile 
artyści w przeciągu dziesięciu minot 
nie opuszczą lokalu, bądzie on zde- 
molowany graoatami ręcznemi, Wy- 
chodzącym zagwarsntowano osobista 
bezpieczeństwo, „Die  polaischen 
Aqonten müssen heraus”, 


czwartek dala 6 mala 1920 roku, i É 


jacą treść mającego się odbyć wie- - 


Ciekawa nota. 


BYTOM. (PAT). Rząd niemie- 
chł przesłał komisji koalicyjnej w 
Opola notę w którsj zaznacza, Że 
po ostatnich wypadkack aa 
Slącku uwaga sobie za obowiązek 
zwrócić uwagę komioji na dzialal- 
ność polskich rawolucyjnych organi- 
zacji, które usiłują wywołać gwal 
towny przewrót na G., Sląsku na 
korzyść Polski. Powołując się na 
fikcyjne rozkazy do powstania zbroj- 
nego w gminach oraz ma kłamstwa 
rozałewane przez wrocławaką cen- 
tralo osrceraretw antypolskich rząd 
niemiecki biorąc ma serjo miecną ro- 
botę antypolską, wyraża nadzieję, że 
międzysojusznicza komisja położy 


tamę tendencjom powstańczym i e- | 


goby blizko tyczące tajnych argani- 
zacji zbrojnych wydali z G, Sląska. 

(Wszelkie pogloski i  falaxywe 
dokumenty drukowano w Schlesiecbe 
Volskzsitupg 29 hanicbną robota 
niemiecką, mającą na celu zdyskre 
dztowanie polaków w oczach Mię- 
dzysojuszniczej Komisji przyp. red). 


Kłamstwa prasy niemieckiej. 


BYTOM. (PAT). Pisma uiamie 
ckłe donoszą, iż Konaulat Polski w 
Opolu z strachu pod wpływem _nie' 
dzieclaych wypadków, uciaki z Opola, 
Jest to nieprawda, gdyż Konoulał 
znajdcje się tam dalej. Jednak ze 
względu na niebezpieczeństwo, gro: 
tace mu ze strony Niemców, wlas 
dse koalicyjne postawiły przed gma- 
chem konsulatu atraż z wojsk fran- 
cuskich. 

Koła zbliżone do Konsalatu Pol- 
skiego w Opolu komunikują, że pod- 
czia piedzielaego napadu ma konat- 
lat pod wodzą dwóch oficerów Si- 
cherhsitawehry zglnęły z mieszkania 
konsula 2 lsmpki elektryczne, dwa 
dzmskie kapslasze, srebrna damska 
torenka z 200 markami, portmonetka 
z 80 markami oraz kawał mydła, 

W związku z nzpańsm generalny 
konsulat polski był tegoż wieczora 
przyięty na oficjałny audjeaci prrez 
Międzysojuszniczą Komisję Rządzącą 

Prasa niemiecka tryumfuje z po- 
wodu rozbicia pochodów polekich w 
Opolu, Raciborza i Lublincu oraz z 
powodu napadn na Konsulat Polski 
uwałając go za gałaxdo „agitacji 
wielkopolskiej” na G. Sląsku. 


Sicherheitswehra hula. 


BYTOM. (PAT). 
pokaleczyła Sicherbeitowebra w My- 
ałowiesch dwóch braci Siekaczków 
stamtąd wynikłej sprzeczes o zna- 
czek narodowy, de uaunięcia, które- 


go policja wezwała tych robotników. 


Sicherheitowshra zastała po tym 
wypadku rozbrojona przez wojska 
francuskie i zamknięta w koszarach. 
Wypadki te jak: teg i zajścia w O- 
polu, LubHacu i Raciborzu wywołały 
wśród ludności Górnego Sląska, a 
-zwłaazcza wóród robotników wielkie 
wzburzenie, grożą oni generalnym 
strejkiem na wypadek, gdyby Sicher- 
heitswehra nia została natychmiast 
usunięta. Z dzisielazym daniem  u- 
pływa też tszmia 8 dniowy, do któ. 
rego deputacja masowych wiaćów 
polskich zażądała od Komisji Koali- 
cyjnej odpowiedzi, czy żądania tych 
wieców, będą spslnione, w czem 
także mieściło się żadanie usunięcia 
Sicherheitswehry. Odpowiedzi tej 


dziński, 


t 
' 


grzmi: 


* skiego, 
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oczekują tu wszyscy z wielkiem na- 
pręteniom, 


Bunt więźniów. 


BYTOM, (PAT). W więzieniu by- 
tomskim w związku ze strajkiem aa- 
dziów powstał bunt więzniów. Strejk 
sędziów był jak wiadomo wywołany, 
by zmusić koalicję do ustępstw, Po- 
nieważ strejcowanie skutku nie od- 
alosło, sgitatorzy skierowali akcję 
swą pomiędzy więźniów, przedsta- 
wiejąc im, że strejk urzędników są- 
dowych przedłuża ich pobyt w wię- 
zieniu, Więźniowie niszczyli inwen- 
terz, wyrywali kraty z okien it., p. 
Agitatorzy niemieccy zaczęli głosić, 
że bunt więźniów powstal pod wpły- 
wem uroczystości narodowych, że 
więźniowie wołeli: „Nie żyje Polska”. 
Ponieważ zachowanie się sicherheita= 
webhry było podejrzane, władze oku- 
pecyjne usunęły je i więzienie ob- 
stawiły wojskiem francuskiem, Więź 
niowie wezwani do podania przy- 
czyny buntu oświadczyli, że buat 
wywołał: streik sędziów, zła odży- 
wianie i złe obchodzenie się dozor- 
ców. Podobno w skcję zamieszany 
jest główny 'agitator strojku sędziów 
— sędzia Stern, Sledztwo w toku. 


Agitacja Niemców. 


SOSNOWIEC.  O:oby intsresu: 
jące słę sprawą ziem odpadających 
do Polski i przez nią okupowanych 
w lipcu i sierpniu potworzgły roz- 
maite biura propagandy pod nazwą 
Związku opieki nad Saara i Deną 0) 
Związku obrony wachoda i obrony 
niemców mieszkających za 
granicą. Biura te propagaady pra- 
sowę połączone są w centrali służby 
ojczystej przy ul. Poczdamskiej Nr. 
41, stamtąd czerpią zaaliki pieniężne 
i są pobocznomwi urzędami przy nowo 


czej i informacv|nej min. spraw zagr. 
w Berlinie, W najbliższym czasie 
zostaną zażcznia rozszerzone, La 
daniem tych organizacji jest odwet 
wojenay i jest ono pozornie spra- 
wą prywatną o tyle, że zasilana jest 
również i prywataymi funduszami. 

Związek opieki nad Saarą me 
własny wydział prasowy pod nazwą 
Okręgu naukowego. W Poznańskim 
i Pruaach wschodnich szerzy się pro- 
paganda i służba ZEE Rza- 
szy, Gromadzi się fam artykuły pism 
odnoszące się do spraw Rządu pol- 
rozporządzeń sprowizącyj- 
nych, ewakuacji mieszkań i spraw 
wojskowych. Artykuly te odbijane 
w 15 egzemplarzach, rozsyłane są ró- 
żaym urzędom, 


Jeńcy powracający na G. Sląsk.$ 


SOSNOWIEC. 5. V. Stosunek 
Polaków do wojsk okupacyjnych jest 
nadal przyjazny, niemców wrogi, 
Zwłaszcza jeńcy powracający x nis- 
woli francuskie! podburzają ludność 
do gwałtów. Powracejących z obo- 
zów przylmują niemcy uroczyście, 
wręczają im podarki i broszury agi- 
taćyjne przeciw Polsce i Francji. 
jakości środków jakimi posługają się 
w agitacji owej niemcy świadczy 
fakt, że na jednem z zebrań heka- 
tystów w Martehiitte pod Katowicami 
w restauracji Kurza pray ul. Fryde- 
ryka uchwalono sprowadzić wene- 
rycznie chore kobiety celem zaraże- 
nia żołnierzy francuskich. 


= w z 
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Wielka potęźna Polska to wasze i nasze 
szczęście ludu górnośląski. Kuć to szczęście 
musimy wspólnemi dłońmi pod hasłem: „Nie 
damy ziemi skąd nasz ród.” 


— Wasi krowni tak zrobili, Pan Piotr Opaliński i Gru: 


zorganizowanej slużbie wywiadow- 


JÓZEF MACIEJOWSKI. 


Romans Kasztelonki. 


Zo: POWIESC HISTORYCZNA. 
94) Prawa przedruku zastrzeżone. 


; Akledy wojewoda w milczeniu po raz „nie wiadomo 
już przetrawiał tragedję, której był jedną x głównych 
sprężyn do komnaty nieomal wbiegł Choiński z marszałkiem, 
| Doktór epojrzał na mich pytająco i odrazu wyczytał z 
twarzy Choińskiego, że niósł wieści niemałej wagi. 
Osknął się z zadumy wojewoda. 
_— Kilka chorągwi pod bramami zamku — szepzął 


c Ca — kto — czyje? — porwał się z fotela woje” 


woda, sapenni o cierpieniach, 
A } "Epes 9 


, gocki z Chłapowakim... 
— Cxego,fczego chcą? 
+ — Widzieć się z wami wojewodo. 
|. —Po mole przyszli, ćzy do mnie? 
oka. % kómy — chcą się widzieć. Kszali bramy otwie- 
ać — nie otworzyliśmy jedoak. Stoją, czekają. z 
— Wr obu, lecz ich tylko, A gdyby się nie go- 


r) 


myślisz — | ni tutaj, po co 
ię 1 H un es chcieli, = zabić? 
wodo — protestował Knożel, 


— Możesz nie wiedzieć, ale ja rozumiem... 

Jeśli po mnie—dadzą głowę, Bić się będę. x chorągwia- 
mil — krzyknął niema). Powateł z fotelu wysoce podniecony, 
lecz natychmiast opadł, trecąc prawie przytomność, 

Spojrzał osłupiałym wzrokiem za doktora, 

— Dawaj szable, szabię marszałku! 

Skoczył Proski po szablę. |. 

Doktór starał się napróżno chorego uspokoić. 

— Ja mie mam nic, nic — wołał z naciskiem nic z nie- 


mi wapólns ©: 

— Może przychodzą dla porozumienia — łagodnie za- 
uważył doktór. 

— Ze mną? -Ze mną nie masz porozumienia — rzekł 
wojewoda twardo, 

S | znów zaczął mówić o królu, o jego słabych. rządach, 
o tem ile nadzisi pokładał w szwednch. o * 

Na to wszedł Zsgocki z Chłapowskim prowadzeni 
przez Choińskiego. 

Pokłonili się wojewodzie. 

— Jak wzm zapewne wiadomo — 

© Szable wasze przeciw Sswedom! Protest czynny 
zakladacie w województwach, czegóż chcecie — żachnął się 
senator, 2150 +". 
al | — Mości panie wojewodo — tak jest protest czynny. 
Dość tuż toj szwedzkiej rebelii Tak jest! Protest! Senatorze, 
p do nas! Zrehabilitujesz swo imię, staniesz w rzędzie 
tych, co błąd swój dzić opostrzeglszy, usprawiaja g2... 

— JA a mam_stanąć w 
tronie znów widzieć? Ma koronę polską nosić? /On, który 
mnie wojewodę i pierwszego senatora w Republice łask po” 
zbawił, z e zał, uchylał od wszelkich dostojeństw. 

Nigdy, przenigdy starosto! = = 


oboxie króla? Mam gona 


— Nie znam króle! Król dziś dla mnie istnieje — 
podałósł głos pan wojewoda — cały wzburzony, wściekły. 

— Ale Polska, lecz kraj cały dziś w upadku własne 
sprawy sam pamiętać! 

— Spraw nie mam! Jan Kazimierz nic dla Polski już 
nie zdziała, W jego rządy ja — nie wierzę — po tem obni- 
żył głos — nie mam siły... i cicho dokończył—w nic nie wie” 
rzę. Polskę zbawić może cud od zagłady.;. 

— Bóg czuwa — odrzskł "| starosta—zbawi nas z opre- 
sji ciężkiej... Całe wasze województwo. . 

— Poszło z wami? 

— I Kaliskie poszło także — — i 

— Zwyciężaicież! Niechaj Jan Kazimierz panujel 

— Biskup Gniewosz, umierając, darował monarsze 
wszelkie ewoje,.. 

— Gniewosz... umarł? kiedy? 

— Coś niedawno. Podobno i książę Radziwiłł. 

Opaliński na te słowa porwał się z fotelu i wbił oczy 
w Zegockiego. 

— Umari? Książę — umarł? - Hetman? 

— Polską Bóg się opiekuje — ozwał się wojewodzie. 

Opaliński zatoczył błędnym wzrokiem po komańscie 
ipod wpływem szalonego bulu serca zachwiał się, opadając na 
ręce doktora Kaofela, który wraz z Proskim stał tuż przy wo- 
jewodzie. 
Posadzili go w fotelu, s 
— Żywot kończę.. Nic dla nikogo nie zrobię, żywot, 


> 


kończę, Jest Czarnecki, jest Potocki, Lubomiraki... 
— Ciętko dysząc zwrócił się ż nienawiścią ku Chła-_ 
powskiemu. 


— Mości wojewodzicu — tryumfujecz! 


ślub wzięliście? Tryumfojusz — ha — wy wszyscy! (c. d. n.) 


Z kasztelanką 


Ra 
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Bolszewicy uciekają w popłochu. 


Komunikat sztabu goralago. 


Na odcinku Dźwiny sytuacja 
baz zmiany. Na Podolu wojska | 
nasze kontynują swój marsz na | 
wschód. Nieprzyjaciel cofa się | 
w panice. Na Polesiu oddział 
58 p. piechoty w energicznym 


WARSZAWA, 5 go maja (PAT) | 
| 


mamane saaran oane 


wypadzie zajął wieś Wielan zdo- 
bywając 8 karabinów maszy- 
nowych, materjał telefoniczny i 
zadał nieprzyjacielowi dotkliwe 


straty. Na pozostałych odcin- 


kach obustronna działalność wy- 
wiadowcza. 


Panika Sowdepji. 


WARSZAWA. (telefonem). í 
„Morning Post" donosi iskrowo , 
z Rygi: Rząd Sowietów w. 
Moskwie ogłosił, że  Kiiów | 
już od połowy kwietnia został 
oczyszczony z armji czerwonej. | 


Wiadomość 0 przerwaniu 
frontu sowieckiego w kierunku 
Kijowa wywołała w Moskwie 
panikę. Odesa również została 
oczyszczona z armji sowietów. 


eppeliny niemieckie nid Oorszawą. 


WARSZAWA. (telefonem). | 
Onegdaj nad Warszawą w kie- 
runku wschodnim ukazało się 
sześć zeppelinów niemieckich, | 
które przeleciały, nad miastem 
w kierunku wschodnim. Zeppe- 


liny te wywołały w stolicy 
wielką sensację, komentowano 
sobie to, że niemcy, mając od- 
dać flotę napowietrzną koalicji, 
zeppeliny postanowiły wysłać 
do Rosji. 


Niesłychany skandal. 


Niemcom powierzono budowę polskich fabryk amunicji, 


„Czytamy w „Kar. Częstocho" 
wskim”; 

Zapytujemy ` P- ministra wojny, 
czy wiadomem mu jest, że budowę | 
pierwszych polskich fabryk amunicji, 
a więc w Starachowicach fabryki 
„Pocick* powierzono firmie budowla- 
eej niemieckiej „Allert i Buble" w 
Częstochowie. 

spominiana firma sprowadza do 
budowy fsbryk tych inżynierów z 
Niemiec. Jeden x mich przyjechał 


 ©*TELEG 


już do Częstochowy. Wątpimy bar: 


dzo, czy oddania budowy polskich | 


fabryk amunicji niemcom przyniesie 
pożytak Peństwu Polskiemu, boć ka- 
żda fabruka, a cóż dopiero fabryka 
amunicji, ma swe tajemnice, których 
powierzać nie można komuś obcemu. 
Jest to jeden tylko z wielu pewo 
dów, dla których domagamy się od 
p. minictra wojay odpowiedzi na 
pytaaie naezv, 


——— "PL 


AMY. 


Naczelnik bawi sa froncie. 


WARSZAWA. (telefonem). 
Naczelnik państwa dotąd bawi 


na froncie. 
k Entuzjazm dla armii polskiej. 
WARSZAWA. (telefonem). 


Wojska polskie entuzjastycznie 
witane są przez ludność Podo- 
la i Wołynia. 


Wojska polskie przygraczją życie | 
normalne ma Ukrainie. / | 


MINSK. W świeżo zdobytym Ko- 
rościeniu, miejscowe społeczeństwo 
odbyło zebranie dla wyboru xarzą 
da missta i zawiązania Kooperatywy 
spożywczej. _ chwilą przybycia 
wojek polskich, rozpoczęło się życie 
normalne, Chłopi ukraińscy, widząc 
lojalne stanowisko oddziałów polskich, 

` które regulsraie płacą za otrsymy- 
wane produkty, zachowują się ser- 
decznie i proponują do wymiany za 
inne towary bydło i zboźe, pragną 
szybkiego mastania prawidłowych 
rządów. Petlura jest ogromnie popu- 
leroy, Zołsierzy polckich witają jak 
zbawców. S 


Nofa Rakowskiego do Rządu Polskiego 


{| WIEDEN. Rakowski wystosował 
notę do rządu polskiego. Jest to jed- 
na nota więcej, poświęcona agitacji 
wśród ludu polskiego. P. Rakowski 

„. występuje przeciw polityce rządu 
polskiego w sprawie Ukrainy, popie: 
rając autonomję Ukrainy w łęczno= 
ści z Rosją bolszewicką. 


Agitacja Czechów. 


d SOSNOWIEC. Z Bielska donosrą 
; nam, że od pewnego CZASU kręci się 
tam podpułkownik armii czeskie! Meis- 
ner, by rzekomo werbować oficerów 
. b, armii austrjackiej de armji cees 
g kiej. Oficerowie zworbowani nie ma- 
© ją być wcale użyci do celów militar: 
decz rząd czeski przęnie z nich 


rę jedynie pomoc agitacyjną DA. 
|. czas plebiscytu. Niektórym dawnym 

oficerom austejackim ofiarował na 
ten cel z góry podpulk, Msisner wy” 


SOSNOWIEC, 5. V. Oddziały 
jcuskie, dając posluch czeskim 


„oficerów polskich. 


denuncjatorom, stals przeprowadzają 
rawizje w gminach polakich w possu- 
kiwaniu broni, której nigdy znaleźć 
nie mogą. Szczególnie często od- 
wisdrsją baraki uciekinierów x Za- 
głębia w Cieszynie, szukając broni 
wśród kobiet i dzieci, Ostatnio 
przeprowadzono taką rewizję o g. 
1 ej w nocy i to w bszwzględay i 
brutalny sposób, 


* Palacy w Sicherheitswahrze? 


OLSZTYN. 5 V (PAT) Prezes 
Międrysojuszniczej zach, pru- 
ekiego terenie płsbiscytowego Pava 
podpisał dnia 30 IV rb. dekret o 
rsorganizacji Sichorheitewehry; na 
mocy tego dekretu będą do niej 
dopuezczeni obywatele narodowości 
polskiej ua ogólną liczbę 1300 ludzi 
w liczbie 600 Polaków pod dow. 15 
Wezyscy człon- 
kowie tej policji muszą być podda 
nymi uiemieckiemi i muszą udowo- 
dnić, ża służyli w wojaku niemieckim. 
Jost to pierwaze zwycięstwo kłerun- 
ku równouprawnienia Polaków na 
terenie plebiacytowym jast to nieo: 
dzowny warunek przyatąpienia Po- 
laków do głosowania. 


Polscy kontrolerzy w Prusach 
zachodnich. 
OLSZTYN. 5 V (PAT). Od ty- 


godnia funkcjonują na  xachodnio- 
pruskim terenie plsbiec, kontrolarzy 
polacy. Kontrolerzy ci wybreni z 
pośród obywateli miejącowych mają 
prawo wglądania we wszystkie akta 
oraz prawo vata odnoście do po 
azczególnych zarządzeń landratów. 
W nadzwyczajnych wypadkach 

przysługuje prawo ostatecznej 
dymisji. 


Anglicy oskarżają. 


SOSNOWIEC. Korespondent an- 
glelskiego dziennika „Daily Expresa” 
pisze z Cieszyna, że czesi oskarżają 
czynniki polskie o sprowadzenie ns 
terytorjum plsbiscytowe 900 oficerów 
polaków, uzprojonych w rewolwery 
i mitraljezy, 


Pałaomocnicy polscy dle obszarów 


plebisc, 

GDANSK. 5 V (PAT). Danz, 
Zeitung donosi x Melborga: Woedłuś 
polecenia Międz. Kom, Pleb. ustano- 
wiono we wszystkich 4 okręgach 


zach. pruskich obszaru plebiscyto- 
wego pełnomocników polekich przy 


„ma wszystkie obowiązujące w po- 


"p 


KURJER ZAGŁĘBIA czwartek dnia 6 mala 1920 roku, 


tych okręgach. Obecnie wydała 
Międzys, Kom, Pleb. zarządzenie na 
mocy którego inspektorom szkolaym 
okręgowym wspomnianych 4 okręgów 
przydano do boku polskich inspekto. 
tów szkolnych, którzy mają czuwać 
nad polską nauką w szkołach na te- 
renis plebiscytowym. 


Unifikacja taryf kolejowych. 


WARSZAWA, 5 V (PAT) Min- 
kol. żel. wydało ogólao polską taryfę 
osobową i begażową, które ma obo- 
wiąrawać od 31 kwietnia a zastąpić 


ezczególnych  dzlenniksch taryfy. 
Taryfa ta przewiduje 50 proc. zniżkę 
dla młodzieży szkolacj, dla. robotni- 
ków udających się w celu poazuk'- 
wania lob objęcia pracy, dla iawali- 
dów wojennych i t. p. 


Bolszawicy dostali kosza 
w San Romo. 
KOPENHAGA 5. „Daily Herald" 


donosi, że delegacje bolszawicka na 
czele z Kraroitnym, postanowiła wró- 
clé do Rosji, ponieważ memorja? jej 
skierowany pod adresem obradeją: 
cych w San Remo — pozostawiono 
bəz odpowiedzi. 

Delegacja przyszła do wniosku 
że sprzymierzeni popierają Polaków 
i Japończyków i jest oburzona tem, 
że nie pozwała się Litwiaowowi 
wraz z resztą dslegatów Roaji 20 
wieckiej powrócić do Anglji. 


Nowa rezolucja w Moskwie. 


WIEDEN. W Moskwie rozruchy, 
Ludao$ć żąda ustąpienia władzy nie- 
mieckie domagając się republiki de- 
mokłatycznej, 


OEO OEI IA 

AOE OE OEE EEE 
Pamiętajcie górnoślązacy, że niemcy 

używają wszelkich sideł, byle was zaplątać i 

sprawie niemieckiej zjednać. Precz z kłam- 

stwem i podłością agitatorów pruskich. 


metra mam» 


podróżujące wagony. 


Od pawnego czasu utarł się zwy- 
czaj na naszych kolejach, że rosma- 
ici, nawet na niżazych stanowiskach 
urzędnicy. nie mówiąc już o wyż” 
szych dygnitażach kolejowych, uży» 
wają do przejażdżek mało mających 
wspólnego ze.. ałutbowością całych 
wagonów i to salonowych. 

W dain 10 ub, m. przybył do So- 
snowca taki wagon f., Lidy a po 4 
dniowym postoju, otrzymawszy tu 
stykietę „Poddyrekcja Wileńska w Li 
dzie” — odszedł dnia 14 ub, m. z 
powrotem. Wagon ten był w dro- 
dze — od Lidy do Sosnowca i z 
powrotem, nie licząc kilkudniowego 
postoja w Częstochowie, conajmniej 
10 dni a zajęty był i to cały przez 
urzędnika kolejowego p. Radolfa De: 
hnela, Mamy pewae powody przy- 
puszczać, że p. Dehnel nie przyje- 
chał do Sosnowca „salonką” ałużbo- 
wo, ale o tem później. A potem 
zróbmy małe obliczenie. Wagon, ja- 
kim przybył urzędnik kolejowy, p. 
Dehnel, ma najmniej 50 miejsc I kla 
ay, Zajęty przez 10 dni na odcinku 
kolsi Sosnowiec—Waerrzawa dla uży 
tku publiczności przewióaby 1000 pa- 
aażerów tem i x powrotem (licsąc 
tylko miejsce siedzące prty nie- 
przeładowaniu), czyli państwo zy- 
skałoby (biorąc pod uwngę, że bilet 
I klasy kosztuje z Sosnowca do War 
szawy mk, 103.20) 1000 X 103,20 = 
103400 mk. a przy motorycznym 
przeładowywaniu pociągów o 50 pro- 
cent więcej czyli: 154.800 mk, nie 
licząc już kosztów przewodnika po: 
danego dotego wagonu. Tyle zatem 
kosztowała 10 dniowa podróż p. De- 
hnela—skarb państwa 

Zwracamy się zatem do pana mi- 
pytaniem, czy urzędnik kolejowy, p. 
Dehnel miał prawo przyjechać extra 
pociagiem, skiadającym się z loko- 
motywy i wspomnianego wagonu z 
Lidy do Sosnowca, czy miał prawo 
cały wspomniany czas zajmować ten 


| z czyjego pozwolenia, oraz czy p: 
minister komunikacji wie, że takie 
przejażdżki odbywają się dość czę 
sto i nawet do.. Zakopanego? Je 
stalo się to bezprawnie — zapytuje” 
my p. ministra skarbu w jaki sposób 
szkoda, wyrządzona państwu, w 
kwocie mk. 154.800 zostanie powe* 
towang. A 
Podkreślamy, iż podobne prze- 
jażdżki ze azkodą dla skarbu pań: 
atwa i — śmiemy przypuścić — bez 
wiedzy ministra komunikacji, odby- 
walą się i do Zakopanego, w czasie 
gdy minister komunikacji skarży się 
na brak wagonów, a publiczność po- 
dróżująca pozbawiona jest, r 
w czasie podróży najprymity > 
szych często wygód w 
aństwa b, trudnym finansowo. 


ków w Kaliskiem, 
‘nio dopatrzyła alę żadnych cech 


'40 mk, dziennie, 
niatra komunikacji z uprzejmem za* | 


KRONIKA. 


wago dla wyłącznego «wego użytku | 


Jeśli zatem podróż p. 
choćby post „określono”, jako ołuż- 
bową — xspytujemy, czy jedsn u- 


-rzędnik kolejowy (a więc nie komi- 


cja) sie mógły takiej „słatbowej* po- 
dróży odbyć, rezerwuląc dla złebia 
jedno (wyrsźnie jednc) miejsce, czyli 
narażając skarb prństwa na stratę, 
względnie wydstek 203 mk. 40 fer. 
(tyle knaztuje bilet I klasy Sosno- 
wiec—Warszawa i z powrotem, Dla 
ścisłości dodajemy, że etykieta „Pod- 
dyrskcja Wileńska w Lidzie” wy* 
włeazona została na wagonie dopiero 
w Sornowcu i że urzędnik kolejowy, 
p. Dehnel, zabrał z powrotem swoją 
żonę, urzędoiczkę Psństwowego Urzę- 
du Węglowego w Sosnoweu, po co 
jakoby i przybył. 


] Rudy Miejskiej. 


Zanim przystąpiono do porządku 
obrad valeto się sprawą miasta w 
stosunku do podatku dochodowego, 
z którego miasta wedlug rozporzą- 
dzenia ministerialnego korzystać nis 
moga, Przeciwko temu zaprotasto- 
wano i wysłano depeszę do odno- 
śnych ministerjów, żądając zagwa- 
rantowania miastom wydatnsgo ko- 
rzystania z tego podatkv, Z kolai 
Rada upoważnia magistrat do naby: 
cia 5 proc. długoterminowej potycz- 
ki państwowej z r. 1920 na sumę 50 
tya, Í do zamiany 5 proc, krótkoter- 
minowej pożyczki państwowej x 1918 
roku w sumie 50 tysięcy na 5 proc, 
pożyczkę państwową krótkotermino 
wą z r. 1920,  Upoważniono dalej 
magistrat do zaciągnięcia krótkotar- 
minowej pożyczki bankowej na zakup 
towarów włóknistych w Puzapie, 
który przydzielił dla miasta pawną 
ilość tych towarów i domag:ł się 
uiszczenia należnej sumy w kwocie 
900000 marek. Podział tych mate- 
rjałów ma być zaprojektowany w 
najbliższym czasie. Na wniossk kil- 
ku radnych podjęto kwastje aprowi- 
zacji miasta. Jak wiadomo do Sos- 
nowca, będącego w strefie granicznej 
dowóz żywności ogromnie jest utru- 
dniony przez specjalne obostrzanie 
władz, pragnący: położyć  tamę 
tzmuglerstwu. Ponieważ obostrzenia 
te bardzo sią dają we znaki ludności 
Rada miejska postanowiła wydelego- 
wać dwu członków do ministerjum 
aprowizazji dla wylaśnienia skutków 
rozporządzenia, R, Łaszczyński wniósł 
poprawkę, aby zwrócono się i do 
Sajmu i do minictorjum opraw wow 
nętrznych. Sprawę tę ostatecznie 
załatwi komisja aprowizacyjaa. Oma: 
wiając sprawę aprowizacyjną nsere- 
go miasta Rada doszła do przekona- 
nia że zezwolenie na przywóz wpły- 
nęłoby -na zniżenie cen o 25 proc do 
40 proc. ża ustalby szmugiel demo- 
ralizujący ogól i podbijający ceny. 


Zresztą xo względu na plebiscyt na 


blizkość Slącka miasto powinno być 
należycie zaopatrzone w żywność 
Po szeregu argumentów w tej kws- 
etji przystąpiono do cmówisała po- 
datku szkolnego dla nauczycielstwa, 
postanawiając utrzymać nadal uchwa- 
ię poprzedniej Rady miejskiej, a 
mianowicie: że nauczycielatwo wiano 
płacić podatek szkelny. Szereg po” 
szczególnych wniosków co do opieki 
nad dziatwą, nabyciem książek dla 
biedniejszych, opracowania przepisów 
sanitarnych, otwarcia uniwerr. ludo- 
wego przekaząno specjalnym komi- 
ajom, W sprawie zakupu ziemnia- 
Rade, aczkolwiek 


przestępstwa w postępowaniu pp: 
Szklarakiego i Siłuszka, to jednak 
stwierdziła, że sprawa zakupu ziem 
niaków była załatwiona nieudolnie. 
Co do plac robotnikom miej- 
skim postanowiono wypłacać im po 


(m) 


— Fałszywe banknoty polskie. 
Według informacji z Polskiej Krcajo- 
wej kasy poż. zauważono w obiegu 
pswną ilość fałszywy anknotów 
polskich pierwszej emisji x wizerun 
kiem Kościuszki po 1000, 500, 100 i 
20 mk. oraz falsyfikaty banknotów 
okupacyjnych po 2100, 50, 20 i 10 
mk. Falsyfiksty odznaczają się or" 
dynernem wykonaniem, 


— Sto tysięcy na plebiscyt. 
Zarząd wapóloej adm, zakl, przem, 
K. Scheiblera i r 
wal na cele plebiscytówe mk. 100 
‘tya, Ile dali nasi przemysłowcy? 
|| © O wychowanie fizyczne. 
Zarząd 2-go okręgu eokolego urzą 

i "w Sielcu (na kop, 


dza w 
„br. Renard") 10-:doiowy kurs gimn, 


e `~ 


L, Grohmana ofiaro-. 


3. 
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D:knela | w czasie od 15—24 bm. włącznie dla 


wyćwiczenia przodowników i przo- 
downiczek Gałazd sskolięb. Kura 
będzie prowadzcny przez instrukto- 
ra specjalistę z Krskowa. 

Poniewat kura ten ma na celu 
rozwój racjonalnej gimnastyki, prze- 
to Zerząd Okręgu Sokolego, prag- 
ngc go uprzystępnić nauczycielstwu 
szkół średnich i początkowych, z8- 
proponował p. iqspekt. szk. tutèl- 
czego pow. ogłosrenie neuczycielom, 
że będą mogli korzystać |z kursu 
pod warunkiem zapisania się uprzed* 
niego na członków najbliższych 
Gniazd sokolich. 


— Także pośpiech! Niewytło- 
maczona niędbałstwo na naszej kolei 
w niektórych wypadkach jest wprost 
nieznośne, Wysłany naprzykład pa- 
pier z Cręstochow? za frachtem po- 
spiesznym ur, 136392 w datu 30 
kwietnia do dała dzisiejszego jeszcze 
ni» nadszedł do Sosnowcr. Fakt po- 
wyższy dobitnie świadczy, jak rozu- 
mieją urzędnicy Ekspedycji Pośp. st. 
Częstochowa sws obowiązki. 

— Nowa podwyżka ceny dzien 
ników warszawskich. Jak donoszą 
z Warszawy, dzienniki tamtejsza 
zmuszone są ponownie podwyższyć 
prenumsrstę i cenę poszczególaych 
numerów, a to skutkiem ciągłego 
podwyższania cen druku, papiera i 
opłat pocztowych za przesyłkę dzien- 
ników, Cena egzemplarza dziepni- 
ków warszawskich w cząstkowej 
sprzedaży ma zostać podwyższoną 
o markę i wynosić będzie w nied!u- 
gim czesis dwie marki. 


— Z sądu okręgowego. Dnia 5 
bm, na posiedzeniu, publicznem w7- 
działa karnego pod przewodnictwem 
sędziego Maksymiliśna Walowakiego 
i przy udziale prokuratora Msrjana 
Węgrzynowskiago oraz sekretarza 
A. Chrząstowskiego, była rozpatrye 
wanana sprawa Stanisława Klauzego 
o potajemne pędzęnie spirytusw, Pro- 
kurator domagał się ukazania Kliau- 
zego za zbrodnię wedlug art. 2 de» 
kretu z doia 30.11.1919 r. Dz. Piaw 
11. poz. 130, ponieważ podczas re- 
wizji, przeprowadzonej w końcu 
października r. ub. przez policjanta 
4 komisarjatu, znalsziono w mie- 
azkaniu Klauzego bsczułkę z zacia= 
rem, przygotowanym do pędzeaia 
spirytusu oraz sparat do pędzenia 
spirytusu. Oskarżony częściowo prey- 
znał się do winy, A mianowicie, że 
chcłał przygotować trochę spirytusu.. 
Sąd, po uwzględnieniu okoliczności 
łagodzących, wydał wyrok, skazujący 
Stanisława Klsuzego na 4 miesiące 
więzienie i 1000 mk. grzywny. Ze- 
znaczyć należy, Że podobnych spraw 
w sądzie okręgowym jest pokaźna 
liczba i sprawy takie są rozpatrywa- 
ne niemal na każdsm posiedzeniu 
sądowem, Pomimo. że bardzo wiełe 
osób zostało júż sakezanych na wy- 
coką karę pieniętną i więzienie, 
doniesienie policyjne i straży ekacbo - 
wej o potajemaym pędzeniu wódki 
napływają do sędziów śledczych 
bezustannie. 


— O godziny przyjęć intere. 
santów w komisarjatąch policji. 
W kronice „Kucjera Zagłębia* z da. 
30 kwietnia rb. ar. 101, zamieszczo: 
na zosteła "wzmianka zatytułowana 
„Co to ma znaczyć?” Mowa w niej 
o tem, że na drzwiach biura I-go 
kom, policji tutejszej wywieszono 
napis; „Iaterozenci przyjmowani są 
od 8 ej do 12 rano". Wzmianka ta 
dotyczyła jednak II go koms, ponie- 
waż na drzwiach wspomnianych I 
kom, w Modrzejowie widnieje ogól- 
ny informator — informujący strony 
zainteresowane z jakich działów 
ektade się dany kom. i w jakich go- 
dzinach poszczególny dział załatwia 
swych interesantów a mianowicie:, 

Pokój nr. 1. Kierownik komisar- 
jatu, przyjmuje i załatwia interesan- 
tów a mianowicie od godziny 10 — 
1 w południe; 

Pokój nr. 2, Rezerwa, Czynna 
stala o każdej porze dnia i nocy; 

Pokój nr, 3, Dyzurmy, czynny 


etale o każdej porze dnis i nocy; 


Pokój nr. 4, Sskretarjat, czynny 
dia interesantów od 9 rano do godz. 
1-ej w poł. 

Prócz wyżej wymienionych dzia- 
łów zuajduje cię także dzial prze- 
pustkowo-graniczny, dla spraw gra” 
nicznych, który załatwia interesan- 
tów od godz. 9 rano do 1'ej w poł. 
i od godz. 3—7 wiecz. 

— Pocztowa Kasa da. 
przy tutejszym urzędzie pocztowo” 


Pd N A 
Zyczących dowiedzieć się o 
losie inżyniera Tadeusza 


WARSZAWA, LESZNO B m. 3. 
Bronisław Perłowski. 
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Białeckiego z rodziną, pro- 
|szę zwrócić się pod adresem: 


telegraficznym od kwietała rb, roz- 
poczęła przyjmowanie oszczędności 
począwszy od 1 mk, aż' do 5000 
przy 3 proc, stopie, Depozytacje- 
szom składejącym awe oszczędności 
w wydawane są specjelne 
książeczki, w których odootowywa* 
ne są zdeponowane sumy, Posiada- 
jący książeczki te, w każdym od- 

nisle pocztowym mogą podnosić ne 
r-k sum złożonych w dsnej kasie 
potrzebne im w drodze kwoty, za 
oksznalem tych książeczek wkładko- 
wych, 

Oszczędneści, sięgające 5000 mk, 
| wyżej lokowane są w papierach 
procentowych (obligscjech państwo” 
wych) i nie są oprocentowywane, 


— „Głos Podola“, Od 18 kwiat- 
nia rb. zaczął wychodzić w Kam. 
Podolskim dzianułk pt. „Głos Podo- 
la“ redagowany w duchu ezcrerze 
demokratycznym, Jako redaktor i 
wydawca podpisuje pismo p, Włady- 
alaw Watoczawski. 


— Godne uznania. Pomimo że, 
pracownicy zawodowi biur i kanto- 
rów zaszych zakładów przemysło- 
wych i hezdlowych, cierpią nieda- 
atatok, znacznie skromniej są wyna 
gradzani i nie otrzymują podwyżsk, 
umożliwiających egzyetencję i kaztał 
cenie dzieci, jak to stosowane jest 
względem robotników, jednak ta afe 
ra pracowników czuła jest ne po- 
trzeby narodowe i w obywstejckiem 
poczocio, nałożyła na siebia dobro 
wolmie podatek na celo. plebisc;to- 
we i składa co miesiąc poważne 
ofiary. 

Pracownicy Tow. Grodzieckiego 
wystąpili do ewcjaj edminietracji z 
propozycją, aby wylożyła z góry ou- 
mę mającą być w ciągu azsregu 
miesięcy zabraną. Pracownicy Tow. 
br, Renerd, Tow,  sosnowickiego, 
Tow. akc. Huldczyński w Sosnowcu 
i Zewiecciu oraz Tow. Fitentr 'i 
G:mper opodatkoweli się stałymi, 
mie. ofiarami, 

Oby przykład ten podziałał ne 
nasze sfery zamożniejcze, stele, nie- 
stety, uchylające ią od ofiar na 
różne potrzeby kraju i prżeniknął 
do sfer robotniczych, dla których o- 
awobodzenie miljona trzystu tysięcy 
rodaków z pod jarzma pruskia go, 
przynoszących w ofierze Ojczyźnie, 
prócz serc tęskniących miłością, Bo- 
ga i Ojczyzny, dar impoaający, bo 
43,801,056 tan węgla rocznie, któ. 
rych Kongresówka wydobywała tylko 

„ 6315,430 ton, nie powinno być cbo- 
` jętnem, 


—  Przednówek w Zagłębia 
wyraża się w zupełnym braku maki 
na chleb koutygentowy oraz kartofli, 
o które tlumy ludzi codniennie i 
najczęściej bezowocnie szturmują na 
tak zw. rampie obok kooperatywy 
„Robotnik”, 

Tradno taż w mieście dostać 
tłuszcze i mięso a ograniczanie do 
wozu do miasta żywności i konfia- 
katy żywności na kolejach powodu. 
ją wzrost cen i tak już paskarskich 
na artykuły najniezbędnicjsze, 


— Brak mięsa w mieście przy- 
biera rozmiary więcej, niż znaczne i 
daje cię _ dotkiiwie odczuweć 
osobliwie pracującym fizycz- 
nie. Prawdziwem też dobrodziej 
stwom w takich wypadkach jost sr- 
tykuł zastępczy, który możo zamienić 
na jakiś czas mięso. j 

| o takiej pożywnej „namiastki” 
śmiało zaliczyć można śledzie, po- 
aladsjące w sobie 'znaczną ilość białe 
ka i tloazczv, Państwowy urząd 
zakupu artykułów pierwszej potrze 
by, posiadając zqaczno zapzay: śle 
dai; sprzedaja je nadzwyczaj tanio i 
oddeje naszym goaposiom i amato- 
rem mięsa nieocenione ‘uslugi ratu- 
jąc ich od kryzysu mięsnego. Sądzimy 
że i nasi czytelnicy skorzystają z 
okazji taniego kupna. 


— Wzmocnienie kontroli gra- 
nicznej na komorze dworce dyr. 
warsz, w Sosnowcu i kuratela ścisła 
rozdiągołęta wad podrótułącymi z 
Soenowca do Katówic i odwrotnie, 
jako: też nizki kurs naszej msrki a 
zpaczne podrożenie wszelkich arty- 
kalów, sprowadzacych do nas z za 
granicy — spowodowały bardzo 
wielkie zmniejszenie się ruchu pa- 
sażerskiego. 
| Pociągi odchodzące do Katowic i 
SĄ przychodzące z Katowic nie są już 

. tak wypełnione rozmajtymi „kupca* 
mi”, „agentami”, „bandłowcami” a 
na komorze nie obsorwujs się fv 
tak miłych scen jak ongiś... 


i — Nowy porządek, Na tutej- 
szej atacji Sosnowiec W, wprowa- 


(|... wania kartek na wypadek 
; nia cię pasażera na pociąg. Pasa- 
% | żer, stosy otrzymać kartkę spóź: 
BEBE, < nienia odsyłany jest presz dyżurne 


spoźoie- 


dzone nowy pdrządsk: przy wyde-. 


S RKRURJER -ZAGREBI A crwáttek dnia 6 mała 1920 roku. 


Po kilku takich spacerach xzawiad.. 
stacji wydaje kertkę do dyżurnego, 
„zezwalając na wydanie, włeściwoł 
kartki, którą wówczas dopiero dy- 
żurny może wydać spóźnionemu pa- 
aażerowi, - 3 

Sądzimy, że jest to. zarządzenie 
lokalne i niesłuszne, gdyż o ile nam 
wiadomo na ionych stacjach całej 
‘laji wydawanie kartek opóźnienia 
zależy wyłącznie do dyżurnego u: | 
rzędaika, wyprawiającego pociag. | 

Dlaczego ma otacji  Soznowiac 
wprowadzono nowe trudności przy 
wypadkach opóźvienia się pasażera 
nie możemy sobie wytłomaczyć, 


— Ostrożnie z przesyłaniem 
pieniędzy z Ameryki. Pewien 
pracownik zakłedu przemysłowego 
w Sosaowcu p. Kerol P, otrzymał 
trdziań temu od brata z Awaryki z 
Detroit (Michigas) wielkiego formatu 
fotograję, naklejoną na karton gruby 
z wyciskanymi brzegami. 

Otworzywszy kopertę, p. P. ran. 
ważył, że tylna ścianka fotografii 
jest ucakodzona i częściowo oder- 
wans, W przekonnnin, że to usz- 
kodzenie mustąępiło w drodze nie 
zwrócił p. P, na t uwagi, Tym 
ċsagem onegdaj otrzyma? karte pocs- 
towa, w itóraj go brat zapytuje, 
czy odebrał fotografie z większą au- 
mą dolarów, olckowanych w ściance 
podobizny, 

Nieszczęśliwy adresat chcąc od- 
sznksć ukryte dolary, porozrywał 
fotografię na strzępki miemil a jed- 
nak nspróżno, bo pieniądze zostały 
wcześniej wyjęte. przez kogoś i to 
prawdopodobnie ña.. poczcie, 


— Kwaśne mleko z. „prusa- 
kami". W pswnej cukierni o sto- 
łeczzej nazwie, która smene jast z 
braku wieszadeł i w czasach astat- 
nich » braku cbsłogi, puwnemu gos 
ściowi, z okazji święconych uroczy: 
stości majowych, podano kweśne 
mleko a la roi de prusse (ze znacz- 
acj wielkości prusukiem), Gość u- 
eposobiowy  patrjotyczala gorąco 
przeciw dodetkowi takiemu zaprote» 
stowsł, co właściciel cukierni przy- 
jal z iście angielska; flegma, nie re- 
sgtjąc wcale na oburzenie gościa, 


— Ceny w restauracjach, Z 
rozporządzenia ministra aprow. w 
restauracjach obowiązują nsatępu” 
jące ceny: W restauracjach, pensjo- 
natach, gerkucbniach, fadłodajniach, 
barach, publicenych bufstach i klu- 
howvch, mleczarniach, kawiarniach, 
hotelach I i II katogorji ilość mięea, 
w porcji obiadowej powinna wynosić 
150 gr, w III ej - kategorji 100° gr. 
również przy podawaniu do poko- 
jów i t. d. W restauracjach, barach 
i wogóle zakładach, gdzie cię od- 
bywa sprzedaż napojów wyskoko- 
węch. cene obisdu x dwóch dsń w 
zakładach Iej kategorji t.j. I-ego 
rzędu z wyżczemi kosstami admini 
strocyjnemi, miłe może przekraczać 
19 mk, Il ej kategorji, t, i. I go rzędu 
z mnłejazemi kosztami administra- 
cfjnemi, 17 mk, III ej kategorii, t. i. 
drugorzędnych, 12 mk, W jadłodaj- 
niach, w których cena najdroższego 
obisda z dwóch dań nie przekracza 
8 mk. nie obowiązują przepisy wiel- 
kości porcji (art. 5 rozporządzenia 
Ministerstwa Aprowiracji z dn. 31XII | 
19 r.), Waga porcji mięcu w stenie 
gotowym musi być umieszczota w 
cenniku. Czas obiadowy w takich 
jadłodejniach może cię rozpoczynać 
o godziałe 12. W powyższych może 
być podawana w czasie obiadowym | 
kawa t herbate w cenie nie wytoj, | 
niż 70 fen, za herbatę z mlekiem | 
70 f, za kawe z mlekiem 1.30 (jedna 
vigta ltra). Cena zupy lub rosola 
I-ej kategorii nie! może przekraczać 
2 mk, w Il-ej 1,75, w I-e) 150. W 
pecsjonatach, kswiarnisch, fadłodaj 
niech, gdzie nio odbywa się aprze» 
daż napojów  wyskokowych cena 
obładu I e| kategorji może być droż- 
sza o 15%, w II ej o 104. w III ej o 10%, 
W obisdzie dwudaniowym musi być 
podana do wyboru konsumenta co- 
dziennie najmniej 1 potrawa mięsa 
nieslekanego pieczonego, 


i 


— Teatr H, 
daje dzić AKIRZE 
„Polacy w Ameryce", . ý l 


Jutro w Będzinie—„Modelka*, 
W sobotę po południu „Zuza*, 
wieczorem „Dziewczę z chaty za 


ią”, i ; 
jr W niedzielę po popołudniu „Po- 
 ałaniec 6666". i 


"Z Zawiercia. . 
Z inicjatywy Tow. „Rozwój w Zas. 
wierciu zostuł i gt Że Komitet 


Obchodu 3 go Maja. Według opraco- 
Kamitot 


NA. wiadowcy Rej Gy oł Rów. | ar "0 Gda Sp BO. e 
4-2 : ] cdwrot- c w u 3 « Me esz” 
e mie odsy a pasażora do dyżurnego, | kańcy- lacza, AA zadoku* 
ae, TA INP ETN E | k 
e MER SZŁA vy: r i 

o Wydawcy: Spółka Wydawnicza „Kurjer Zagłębia” 


msntowali dziań święta oarodowego 
iaico dzień biutoryczcej  Konstytucii 
3 q'o Maja, W; dniu 2 go maja na ali- 
cach Zawiercia. sprzedawano uż zne- 
czek i nelepki, W doin 3-go maja 
azkały, organizacja społeczne i maro- 
dowe związki robotnicze z orkiestra- 
mi astandarami podążyły do kościoła 
na nabożeństwo podcras. którego 
śpiewy chórowe wykonało Tow. „Li. 
ra” a solowe p, Waga, Po nabożeń- 
stwie przemówił w podnioalęch sło» 
wach ks. Wajzler, poczem odśpiewe- 
po i odeśrano „Boże coś Polskę" i 
„Rożę” Kosvonickiej, 

Po  skończonem nabożeństwie 
mieszkańcy Zawiercia ogarnięci on- 
tuajnzmem narodowym i podniesieni 
ua docbu; wbrew programowi obcho- 
dv, udali się re sztandarami suwiąr- 
ków robotałczych t orkiestrami pod 
pomnik Mickiewicza, Niespodzłowany 
i nieoczekiwany pochód, patrjotycz= 
nie uspoaobionych obywateli był rze- 
czywiście prawdziwym dowodem u- 
czuć narodowych, przebilała się bo- 
wiem jedność i zgoda. Toteż kilo 
tysięcznego pochodu sie byłby nikt 
w stania wstrzymać, co nejlepief 
świadczy o niezatre=onym a szeroko 
pojmowa:sym obywatelskim obowiąz” 
ka Polaka. 

Przed pomnikiem przemawieł o 
Koastytucii 3-go Maja choć młody 
ale wxudolniony p. T. Ociorxnyński, 
studeat  politachniki, W  powrotneł 
drodze pochód zatrzymał się orzed 
siedzibą Narodowego Zwiazku Rabot 
niczego, gdzie przemawiał p. Mvsz 
kowski, mawołojąc do jedności i 
zgody, 

Po skończonym pochodzie odbył 
się odczyt w lokalu Tow: „Rouwój* 
który wsglosi? prozas Tow. p. Skrry- 
pińeki o Komstytucji, orax rabrał głos 
wice prezes p. Stacicrewaki wekusu- 
jąc zebranym potrzebę  aolidarzości, 

O godz. 7. wieczorem odbyła się 


wieczorniceh w Domu Ludowym ze 


śpiewaj. doklamectemi oraz odcry 
tam dr Cichockiego. Pzelegont w pie. 
kaych slowach przedstawił wielkie 
wę Polski, za co należy 
mu wyrazić podziękę. 
Na xskończenie odśpiewano wapói- 
nie „Nie rzucim ziemi”, 


Z Kromołowa. 


Dała 2 maja z iniciatrwy mie!sco- 
wego proboszcza ke, Kwiatkow skiegn 
odbył się obchód Konstętscii 3-Mala 
na kt/ry byli zaproszeni wicę-prezeci 
Tow. Rozwoju Przemysła Rzemiosł i 
Haodlo, oddziale w Zowierciu pp. 
Steniszewaki i Figiel, Uroczystość 
rozpoczęła się solennem nebożeńce 
twem po którem wyruszył pochód z 
orkiestrą, sztandarami i strażą ognio- 
wą na rynsk, Przed figurą św, Flo- 
rjana ks. Kwistkowoki przemówił bar- 
dzo pięknie i treściowia na temat 
Konstytacji 3 go Maja. Potem orsa- 
mawiał wice prezee. p, Staniszewski, 
przedstawiając pracę ojców mnezych 
f ich ofiarność z krwi i mienia dla 
wskrzeszenia Polski i wykazując po- 
trzebę uellniej pracy i fedności nad 
zagotpodzrowaniem się tejże. 

Następnie odbyło się poświęcenie 
sztandaru skautów, poczem przemó- 
wil prefekt ke, Banasiński wyjaśnia- 
lac axzischetne celo i znaczenia dla 
Polski tej organizacji, której zdaniem 
jost umoralnienie i hartowanie ducha 


k młodsieży, 


Po akończonem przemówieniu przy 
dzwiękach miejscowej orkieratcy nas- 
tspiła defilada skautów zawiorckich 
$. kromołowskich co publiczność 
wprawiło w wielki zapał. 

Następnie pochód powrócił do 
kościoła gdzie na cmentarzu kościel 
nym dziatwa z miejscowych i okoli- 


cznych ochróonek bardzo piękałe od: 


śpiewała kilka pieśni patryotycznych, 
Nadmienić należy, ża wzorowe 


utrzymanie ochronek i budzenie du 


cha narodowego zawdzięczyć należy 


pracy ks, Kwiat. 
U. S. 


niezmordowanej 
kowakiego, 


Z Kzle. 


Propaganda pożyczki. 


W piątek wieczerem odbyła się 


w Starostwie konferencja kilkvdrio- 
sięciu osob z miasta. w eelo zawią- 
zania Powiatowego Komitetu Propa- 
środy Potyczki: Państwowej. Komi- 
tet nię zawiązał Wzorem wojawódz- 
kiego Komitetu beduie się składał z 
przedstawicieli świata urzędaiczego 
i obrwatch, Przewodniczącym Ko: 
mitetu jest p. starosta. — Dla poszcze- 
gólnych czynności wybrano trzy gok- 
cje: administracyjao-budżetową, do 


której weszli pp. W. Janiozewski, 


M Noysrowzki, S. Karubińsk), kon 
| tralno ststyotrczną — pp. Bol. Ry 


| dzewski, B. Mzjew:k', K. Kozarski i 


sekcję propagandy: pp, M. Gacki, J, 
Jentsch, St. Kachiewski, El. Markow- 
ska, Edm, Pedechomicz. 


L ruchu wydawniczego. 


Ukeral ole z druku Nr. 1, rocs- 
nik V, (za miesiące styczeń i luty) 
„Język polski”, wydawnictwa Komisji 
języka polskiego Polskiej Akedemii 
w. Krakowie. Czasopismo „Język 
polski* ukarujs się 5 razy w ciagu 
roku w zeszytach dwuarkusnowych. 
Cena pojedysczego zuessyta 9 mk, z 
pavesyłką 9 mk. 20 fən. Przedpłata 
roczna 40 mie, x przesyłką pocztową 
41 mk, za granicą 41 mk, Przedpia 
tę przyjmuje księgarnia Gabethnera 
i Ski w Krakowie, Gebethnera i 
Wolfa w Watszawie itfiljs, Na treść 
numeru akładsją się poważne i inte- 
rescjące "artykuły dla tych wssyat- 
kich, którzy dobrze rozumieją w do» 
bie obecnej troskę ratowania nesze= 
go |ętyka, tej naszej najważniejszej 
epójni saiodowej i politycznej; cą to 
nestępujące roztrząeania nsukowe: 
„O język międzynarodowy” J, Roz- 
wadowzkiego, „Z czego się uczyć 
gramatyki polskiej? K: Nitocba, 
„Rytmy i metaę. 3. Miekoowicz- Wye- 
piańcki”. I Łosia, — „Rozbiór języ- 
kowy Ojczenasza* K, Nitecha, — 
„Sposoby łączenia liczebników sbio- 
rowych z rzeczownikam", St. Szo- 
bers, — Recenzje, X. Niedbeł L. 
uSlowuik- myśliweki* J, Rostafińc 
kiego, — Balcer Oswald „W sprawie 
godeł i słown:ctwa państwowego te 
reźniojszej Polski” K. Nitsche, J, 
Rozwadowski w swoim artykule poru- 
oza palącą spra. ę języka międzyna. 
rodowego i daje obraz wyniku prac 
międzynarodowych co do wprowa. 
dzenia w życie tzkisgo języka. W 
artykole „Z czego się uczyć grema» 
tyki polskiej” znajdujemy, czy nie 
jedco z pierwezych zadań społeczeń- 
stwa naszego do załatwienia, mogą- 
cych naprzód pebnąć powszechne 
mauczanie i autor togo artykułu są- 
dzi, „żo tak w nauczycielstwia, jak 
wśród ogółu wykształconej publicz- 
ności epora znajduje się liczba osób, 
któreby się naprawdę chciały zapoz 
nać poważniej s gramatyką polską 
a tylko nie wiedną, jak się do tego 
wziąć”, A do tego czytelnikowi K 
op wuknzuje cenne i praktyczne 
rady. 


czerwca, wnosząc przy 


dnia 1 


8-kl. Gimnazjum Żeńskie 
Polskiej Macierzy Szkolnejiw Sosnowcu. 


przyjmuje zapisy nowych kandydatek w dni powszednie od 
godz. 9 rano do 1 po poł. Przy zapisie składa się meitykę i 
marek 60, których się nie zwraca, o ile kandydatka nie będzie 
przyjętą do szkoły. Ilość miejsc w klasach II, III, V i VI jest 
ograniczona. Egzaminy wstępne dn. 12 maja o godz. 11 rano. 


Obecne uczennice szkoły, o ile mają zamiar uczęszczać do 
szkoły w roku przyszłym, powinny być zapisane w szkole do 


będzie użyta na bibliotekę szkolną. 


zapisie Mk. 15, która to suma 
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R: 
za 
DZ 


Í 


Buchalter poszukiwany 


Piśmienne 
- "rekomendacji 


Bank Handlowy 


5. poż GE z podaniem 


pod adresem - 


w Warszawie Oddział w Będzina. sss 


Tłoczała „Spółki Wydawn. „Kurj, Zagi,” 


Redaktor Józef Maciejowski. | ai 


Ar 105, 


mene 


Chłopcy 


potrzebni są do administracji 

„Kurj. Zagł.*" i do roznoszenia 

gazet na pensję. Zgłaszać się 
codziennie od 1-ej do 3-ej. 


MOH: MEGWC. 


Wł. BITAY - SZLACHTA 


B. ordynat kliniki: chorób skór- 
nych, wenerycznych i moczo- 
płciowych. Uż. «prep. 944 

Analiz, mikroskop. 2800 


od 11—1 po poł. wiecz. ad 6—8 
panie od 5—6. 


l. Małsczowskiego Ne (6. 
636) | AJ 
DOZ. BRZ ZE ES 
E PRE S NGRE 

Filjię „Kurjera Zagiębia* 

w Grodźcu | 
objął p. Czapliński 


i przyjmuje prenumeratę oraz 
ogłoszenia, 


M 
ZESUEN X SESZES 


A YA 
REV Z ZEDAZZ I 
oeza % AS DYASSZWA 


Dr. Kekało 


BĘDZIN, KOLLĄTAJA 33. 


Choroby weneryczne, skóre 
nę i moczospłciowe, Badanie 
207 krwi. Prep. 914. 


Codziennie. od 6—8 pp. mężczyzn, od 5 — 6 pp 
kobiet. W dni świątosane oe 10—12 r. mętęz. 
od 12—4 pp. kobiet. 


TOG PEA EANN AAN 
MOSAM E AoA 


aawa M Ea 


Charzktèr. zdolności 
wady, kierunek życia 
u dzieci i dorosłych określa 
na podstawie badań naukowych 
(ukształtowania głowy, linji rąk 
i pisma) tylko od 4 ej do 7-ej. 
Petersen. Sosnowiec, Kołłątaja 6. 

W w ch katalepsji, letargu, lunatyzmu, 
manji etci pomoc o każdej porze. 338 


Dnia 4 b. m. o godz. 7:ej wiecz. 
w Kielcach przy wsiadaniu do pociągu skra- 
dziono: 1) poświadczenie wydane przez ks, 
proboszcza Feliksa Nowackiego w Chełm- 
càch 2) dwa paszporty rosyjskie wysta- 
wióne na Władysława Hernika ze wsi Słu- 
picy, gm, Gzowice i Gabryeli Slusarczyk ze 
wsi Pępice, gm. Mniewskiej 3) kwit ba- 
gażowy na 6 pakunków z Kielc do 

4) książeczkę na chleb ' wydaną przez h 
„Hr. Rensrd na Wł, Hernlka. Łaskawy zna- 
lazca zwróci do Kurjera. 340 

Zaginął pies. wyżeł biały 
z żółtemi centkami. na lewym boku żółta 
łata, ktoby wiedział proszony jest o za- 
wiadomienic Administ. Kurjera. 302 
Zaginęły 3 legitymacje 
żywnościowe wydane przez magistrat m. 
Sosnowca Bandurze Mateuszowi, Durek Te- 
resie, Stefrna Jędrzejowskiego i 45 marek. 
Zwrócić do Kuriera. 337 
Zaginęła książka chlebowa 
wydana przez kopalnię „Hr. Renard“. Zwró- 
cić do „Kurjerą”._ 335 
Poszukuję od zaraz 

pokoju umeblowanego, może być w dzielni- 
cy podmiejskiej. Oferty do Kurjera dla 
A. J. 64". Ki 


"Jest do odebrania 
w Administracji Kurjera, znaleziony na ulicy 
3 go'Maja, woreczek szary z pewną sumą 
pieniędzy. 98 


Służąca szromnych wymagań 
potrzebna na przychodnią od zaraz Sta- 
rososnowiecka 108 m. 6; 245 ' 


Dom solidnej budowy 
suchy 2-ch piętrowy do sprzedania ewen- 
tualnie do zamiany na folwerk. Wiadomość 
Dom Komisowy Antoni Mazurkiewicz i S- 
Sosnowiec, Dęblińska 1, 113 


Wyplatam stołki 
przerabiam materace, ksnapy, wykonuję 
wszelkie prace w zakres OMAT wscho- 
dzące, tənio i solidnie. arjan 
Srodula-a-dom Morela Nr. 6. 


mae a ma 1- ma ea 
Dnia 4 b m. o godz 1 po poł. 
na stacji Dąbrowa, przy wsiadaniu do po- 
ciągu zgubiono paczkę, zawierającą 2 pary 
czarnych damskich pończoch  Uczciw: 
znalazca 
Kurjerz. 


Powóz laudo, Pe 3 sz 
kareta oraz powóz lekki zaraz do sprze- 
dania. Wiadomość Dom Komisowy Ant. 
Mazurkiewicz i S-ka Sosnowiec D bliń: . 


jo 
mł 


raczy zwrócić za nagrodą do 


PZ. l 


